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Dziatalnos¢
Towarzystwa Polsko-Amerykanskiego
w Warszawie
w latach 1919-1929.

Wiez pomiedzy Polska, a Stanami Zjedno-
czonymi Ameryki zostata zadzierzgnieta na polach
bitew o niepodlegtos¢ narodu amerykanskiego w po-
towie XVIII wieku. Tadeusz Kosciuszko, Kazimierz
Putaski, Maciej Rogowski i wielu innych pospie-
szyto na pierwszy zew walki 0 wolnos¢ i to przy-
mierze duchowe zostato przypieczetowane heroicz-
nym zgonem ,polskiego ambasadora krwi"— Kazi-
mierza Pulaskiego. W przeciggu nastepnych 150
lat Stany Zjednoczone stanowity azylum dla poli-
tycznej emigracji polskiej po powstaniach 1831, 1848,
1863 r. i wszyscy polscy przybysze spotykali sie
w Ameryce z goscinnie wyciggnietg dlonig przyjaz-
ni, pamietajagcg o braterstwie wolnosci, zawartem
pod sztandarami Washingtona.

Pod koniec wieku XIX rozpoczyna si¢ maso-
wa emigracja do Standéw Zjednoczonych. Emigracja
ta miata donioste znaczenie dla zycia ekonomicz-
nego 6wczesnej Polski, gnebionej przez trzech za-
borcow i nie posiadajacej dostatecznego pola za-
robkowania dla tysiecy matorolnych i bezrobotnych.
Liczne rzesze proletarjatu polskiego wyemigrowaty



do Ameryki, osiagajac do dnia dzisiejszego pokaz-
ng cyfre okoio 4 miljonéw Polakéw. Ta masa oby-
wateli amerykanskich pochodzenia polskiego spra-
wita, ze w chwili wybuchu wojny Swiatowej Stany
Zjednoczone poczuly sie istotnie zainteresowane
sprawg polska, jako zywotng dla wielkiej liczby ich
obywateli. Stynny punkt 13 wiekopomnej deklaracji
prezydenta Woodrow'a Wilsona, gtoszacy zasade
zjednoczonej Polski niepodlegtej z dostepem do
morza, stal sie punktem zwrotnym w traktowaniu
sprawy polskiej przez mocarstwa Swiatowe. Armja
gen. Hallera, ztozona w znacznej czesci z Polakéw
amerykanskich i korzystajgca z poparcia rzadu ame-
rykanskiego, byta pierwsza widoma oznaka tworze-
nia sie panstwowosci polskiej.

Powstanie panstwa polskiego, borykajacego
sie z najciezszymi warunkami gtodu, bezrobocia,
tyfusu, bolszewizmu — wywotato w Stanach Zjed-
noczonych odruch pomocy, czego wyrazem byla
akcja ratunkowa Herberta Hoover'a, ktérej zawdzie-
cza¢ nalezy ocalenie setek tysiecy dzieci polskich
od $mierci glodowe;j.

Stosunk' polsko-amerykanskie posiadaty juz
tak bogatg tradycje, ze w r. 1919 nasunela sie si-
la rzeczy potrzeba stworzenia instytucji, ktoraby
scentralizowata dotychczasowe formy wspo6tzycia
obydwu narodéw. W poczuciu tej koniecznosci
w dniu 1 pazdziernika 1919 r. zostato zawigzane
Towarzystwo Polsko-Amerykanskie, ktére postawito
sobie za zadanie: ,Dagzy¢ do nawigzania Scistej
tacznodcei kulturalnej pomiedzy Polska, a Stanami
Zjednoczonymi Ameryki”. Towarzystwo poczatkowo



najmowato sie réwniez i dziatalnoscig ekonomiczna,
lecz w dniu 15 stycznia 1921 r. wyionito Polsko-
Amerykanska Izbe Handlowa, Tmajacg na celu na-
wigzanie tacznosci handlowej i gospodarczej mie-
dzy obydwoma krajami.

Jedng ze wstepnych akcyj Towarzystwa byto
zorganizowanie Komitetu Budowy Pomnika Wdzie-
cznosci dla Ameryki, a to w celu zamanifestowania
uczu¢ Polski dla akcji ratowniczej Hoovera. Komi-
tet ten pod honorowem przewodnictwem marsz.
Trampczynskiego, pod kierownictwem p. Stefana
Szumanskiego — przeprowadzit zhiérke na budowe
pomnika, ktéra pozwolita na uroczyste odstoniecie
go w dniu 29 pazdziernika 1922 r. Pienigdze na
ten cel zlozylty gtdwnie szerokie rzesze dziatwy
szkolnej i zotnierzy polskich. Pomnik pomystu
rzezbiarza Ksawerego Dunikowskiego i architekty
Zdzistawa Kalinowskiego stangt w ogrédku na Kra-
kowskiem Przedmiesciu ktéry otrzymat miano ,,im.
H. Hoovera”. W uroczystosci odstoniecia pomnika
wzigt udziat poset nadzwyczajny i minister petno-
mocny Stanéw Zjednoczonych wWarszawie p. Hugh
Gibson, oraz najwyzsi dostojnicy panstwowi. Od-
stoniecie poprzedzito solenne [nabozenstwo w Ka-
tedrze celebrowane przez J. E. ks. kard. A Ka-
kowskiego, wieczorem za$ odbylo sie galowe przed-
stawienie w Teatrze Wielkim. Z okazji tej wystano
listy z wyrazami hotdu do prezydenta Hardinga,
H. Hoovera i H. Gibsona.

Z innych wiekszych dziatan Towarzystwa na-
lezy wymieni¢ urzadzenie w r. 1924 wystawy p. n.
.Kosciuszko w Ameryce” w patacu Staszyca wWar-
szawie. Wystawa ta zgromadzita obrazy, sztychy
historyczne, dokumenty, polonica w Ameryce i t. p.,
skolekcjonowane przez dr. Aleksandra Kahanowicza



z Brooldyn’'u. W ciggu sze$ciu tygodni wystawe
zwiedzito okoto 12.000 oséb, w tern Prezydent Rze-
czypospolitej Stanistaw Wojciechowski, ministrowie
z premierem Skrzynskim na czele, poset amery-
kanski Pearson etc. Wystawa ta przyczynifa sie
znacznie do poznania roli Polakéw w Stanach
Zjednoczonych.

W r. 1926 Towarzystwo, wespot z 1zba, prze-
prowadzito organizacje wielkiego obchodu 150-lecia
Niepodlegtosci Stanéw Zjednoczonych. Obchdéd ten
stat sie wielkg manifestacjg uczu¢ narodu polskie-
go do bratniej republiki zaoceanicznej. Specjalnie
sformowany Centralny Komitet Obchodu zebrat
20.000 arkuszy z przeszto 5 miljonami podpiséw
obywateli polskich z Panem Prezydentem Rzeczy-
pospolitej, rzadem i ciatami ustawodawczemi na
czele — pod ,adresem” przyjazni do Stanéw Zjed-
noczonych. Miodziez szkot powszechnych, srednich
i wyzszych, organizacje spoteczne i zawodowe, in-
stytucje kulturalne, przemystowe, handlowe—wszys-
cy przytaczyli sie do aktu zyczen catego narodu.
Arkusze z podpisami zostaty ztozone w 113 tek ozdo-
bionych przez najwybitniejszych artystow polskich
tej miary, jak Skoczylas, Czaykowski i inni. Oprawe
pomystu prof. Jastrzebowskiego wykonat prof. Bona-
wentura Lenart. ,Adres” ten zostat zawieziony do
Stanéw Zjedn. przez specjalng delegacje, sktada-
jgca sie z pp. Leopolda Kotnowskiego, prezesa Pol-
sko-Amerykanskiej lIzby Handlowej i wice-prezesa
Towarzystwa, oraz inz. Jerzego lwanowskiego, b. mi-
nistra. Delegacja zostata przyjeta przez prezydenta
Calvina Coolidge'a w dniu 14 paZdziernika 1926 r.
i wreczyla mu ,Adres”, oraz ziloty medal pamiat-
kowy, specjalnie wybity przez Panstwowg Mennice
Polska. Podobne srebrne medale wreczono p. Her-



bertowi Hooverowi, wéwczas podsekretarzowi stanu
w Waszyngtonie, oraz komendantowi Akademji Woj-
skowej w West Point, zatozonej przez Tadeusza
Kosciuszke. Delegacja, poza czynnosciami oficjalne-
mi, wzieta udziat w ogoélnych uroczystosciach wSta-
nach Zjednoczonych, jak w akademji w Waszyngto-
nie, organizowanej przez zwiazek ,Cor amerykan-
skiej rewolucji"; w wielkich obchodach w Chicago,
Nowym Jorku i t. d—W dniu 4 lipca 1926 r. w ca-
tej Polsce odbyly sie uroczyste obchody, akademije,
koncerty, odczyty, rewje wojsk, zewszad ptynety
depesze gratulacyjne do prezydenta Coolidge’a. Ko-
mitet wydatl specjalng broszurke okolicznosciowg
piora prof. Aleksandra Janowskiego i ksiege zbio-
rowg p. n. ,Dzwon Wolnosci”, przedstawiajgca dzie-
je stosunkdw polsko-amerykaniskich. Cata Polska
rozbrzmiewata jednym wielkim okrzykiem na cze$¢
Stanéw Zjednoczonych Ameryki! Manifestacja ta
wywarta giebokie wrazenie w Ameryce, bedac jesz-
cze jednym przyczynkiem do zacie$nienia weztéw
przyjazni, faczacej obydwa narody.

Zywo reagujac na wszelkie zjawiska doty-
kajace nar6d amerykanski, Towarzystwo w r. 1927
zorganizowato wielkg akcje wspdtczucia dla ludnosci
amerykanskiej, ktora padta ofiarg zywiolowej kle-
ski katastrofalnego wylewu rzeki Mississipi. Akcja
ta, w ktorej wzielo okoto 100.000 dzieci, gtdwnie
ze szkdt powszechnych, data w rezultacie okoto
20.000 ziotych, ztozonych z dziecinnych groszowych
datkow, ktore zostaty przekazane za posrednictwem
amerykanskiego posta w Warszawie p. J. B. Stet-
sona do dyspozycji p. Herberta Hoovera, jako skro-
mny dar dziatwy polskiej. W dniu 22 maja 1927 r.
wierni  dbyli modlitwy we wszystkich $wigtyniach
w Polsce, proszac Boga o litos¢ nad nieszczesli-



wemi ofiarami katastrofy. Okoto 1.000 depesz kon-
dolecyjnych i listéw skierowano woéwczas do Po-
selstwa Amerykanskiego w Warszawie, a w dn. 28
maja dzieci stolicy udaty sie w pochodzie do po-
selstwa amerykanskiego, aby zamanifestowaé swe
wspotczucie. Rzad i nardd amerykanski byli gte-
boko wzruszeni spontaniczng akcja dziatwy polskiej,
czemu dali wyraz prezydent Coolidge, sekretarz
Spraw Zagranicznych Kellog, oraz Herbert Hoover
w swych podziekowaniach, wystosowanych na rece
Towarzystwa.

Pokrewny charakter miala, dokonana w r.
1927, zbidrka na rzecz Bibljoteki Dokumentow Wiel-
kiej Wojny im. Herberta Hoovera w Stanach Zjed-
noczonych, instytucji gromadzacej wszelkie mater-
jaly zwigzane z wojng europejska.

W r. 1929 Towarzystwo, wespdt z Izbg, przy-
jeto udziat w organizacji obchodu $wieta 150-lecia
Smierci Kazimierza Pulaskiego. Prezes Towarzy-
stwa wszedt do Centralnego Komitetu obchodu, ut»
Worzonego na terenie lIzby, na skutek wniosku Mini-
sterstwa Spraw Zagranicznych. Obchoéd ten miat
bardzo donioste znaczenie dla stosunkéw polsko-
amerykanskich, gdyz odezwg prezydenta Hoover'a,
zostat uznany za panstwowe S$wieto Standéw Zjed-
noczonych. Specjalnie wytoniona Komisja Federal-
na zajeta sie odpowiedniem urzadzeniem obchodu
w calych Stanach Zjednoczonych, ktéry przybrat
istotnie imponujgce rozmiary. Centralny Komitet
Obchodu, oraz M. S. Wojsk, wystaty na obchod de-
legacje, ktore ztozyly wizyte prezydentowi Hoove-
rowi, poczem wziely udziat w poszczeg6lnych uro-
czystosciach. Jedng z najbardziej wzruszajacych by-
fa wielka msza potowa w Savannah, Ga., po ktérej
przedstawiciele Polski wrzucili wieniec w morze)



w miejscu przypuszczalnego ztozenia zwiok Puta-
skiego. We wszystkich prawie wiekszych miastach
amerykanskich odbyty sie obchody z udziatem sze-
rokich sfer spoteczenstwa rdzennie amerykanskiego
i calej Polonji tamtejszej. W Warszawie zostat
osobno zawigzany Stoteczny Komitet Obchodu pod
przewodnictwem prezydenta miasta, do ktorego
weszli réwniez przedstawiciele Towarzystwa i Izby.
Na program uroczystosci, zaszczyconych przez obec-
nos$¢ Prezydenta Rzeczypospolitej, ztozyly sie: uro-
czysta msza Swieta w Katedrze Sw. Jana, celebro-
wana przez J. E. ks. kard. A Kakowskiego; przeg-
lad wojsk i uroczysta akademja w sali Rady Miej-
skiej m. stot. Warszawy. Jak gtoszg ostatnie wiado-
mosci, do parlamentu Stanéw Zjedn. wptynat wnio-
sek, aby dzien 11 pazdziernika t. j. daty Smierci
Kazimierza Putaskiego uzna¢ za state $wieto pan-
stwowe amerykanskie, co stanowi dowod, ze naréd
amerykanski zachowat w istotnie wdziecznej pa-
mieci zastugi wspolnego bohatera Polski i Ameryki.

Na terenie Stanéw Zjednoczonych Towarzyst-
wo, wespdt z lzbg, zorganizowaly udziat Polskl
w Wielkiej Miedzynarodowej Wystawie Turystycznej
w Chicago w listopadzie r. 1927, powt6rzonej na-
stepnie  w zwiekszonym zakresie w listopadzie
r. 1928. Kiosk polski zyskat ogdlne uznanie dzigki
smakowi urzadzenia i doborowi eksponatéw. Wne-
trze kiosku zostato urzadzone w stylu chaty go-
ralskiej, wedlug planéw nadestanych z Warszawy.
Wsrdd eksponatow znajdowaty sie rowniez i filmy
krajoznawcze, kilkakrotnie wyswietlane w ciggu
Wystawy. Jak stwierdza raport Konsulatu Gen. R. P.
w Chicago N. HDL. 27/28/68: ,Kiosk polski bez-
sprzecznie pomieszczeniem swem, rozmiarem iurza-
dzeniem wybijat sie wsrdod innych kioskéw na pierw-



szy plan i spetniat nalezycie swe zadanie. Naj-
lepiej $wiadczy o tem recenzja pomieszczona
w miejscowej (chicagowskiej) niemieckiej prasie;
w ktorej okreslono kiosk polski jako nader piek-
ny i wspanialy, wpadajacy kazdemu ze zwiedzaja-
cych w oko, ktory Swiadczy o tem, ze urzadzajagcym
kiosk ten chodzito o Sciggniecie ruchu turystycz-
nego amerykanskiego do Polski". Ogdélna frek-
wencja Wystawy za kazdym razem wynosita okoto
30.000 os6b.

Na terenie Polski Towarzystwo w przeciggu
10 lat zdotatlo ogarna¢ wszelkie przejawy zycia
kulturalnego w zakresie dotyczacym obydwu na-
rodow. Zadaniem Towarzystwa bylo tu zywe re-
agowanie na wszelkie, najbardziej nawet drobne
fakty mogace wplynagé na zaznajomienie sie Ame-
ryki z Polska i odwrotnie, a to za posrednictwem
réznych wydawnictw, odczytdw, zebran, kurséw i t.p.
Co rok prawie Towarzystwo organizowato odczyty
na tematy dotyczace Ameryki, jak nprz. dr. Dana
Durand, A B. Barber; caty cykl odczytéw w sali
posiedzen Warszawskiego Towarzystwa Naukowego
w latach 1922-23 natematy wychowania amerykan-
skiego, zycia rodzinnego w Ameryce, amerykan-
skich metod pracy, produkcji, szkolnictwa, etc.
wygtoszonych przez liczne grono prelegentow, mie-
dzy innymi p. H. Bisping, S. Arcta, mjr. M. Fibicha,
prof. Zurawskiego, inz. Przedpelskiego, dr. Ostrow-
skiego i innych. Odczyty te wywolywalty wielkie
zainteresowanie w spoteczenstwie polskiem, w dy-
skusjach na nich wywigzata sie idea zatozenia In-
stytutu Naukowej Organizacji, co poézniej zostato
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zrealizowane. W r. 1927 p. Leopold Kotnowski wy-
glosit odczyt na temat swych wrazen z pobytu
w Stanach Zjednoczonych, a p. Jerzy Ilwanowski
oswietlit ,Tajemnice wysokich zarobkéw w Ame-
ryce”. Wr. 1928 p. St. Lubienski wygtosit prelekcje
na temat ,Hoover jako organizator" (organizacja
-Ministerstwa Przemystu i Handlu w Waszyngtonie).
Odczyt ten, ilustrowany tablicami schematycznemi,
wzbudzit zainteresowanie i ozywiong dyskusje.

Od poczatku swego zatozenia, Towarzystwo
popierato i udzielato materjatow wszelkim wy-
dawnictwom, interesujacym sie sprawg amerykan-
ska w Polsce, lub tez polskg wAmeryce. Wr. 1921,
Towarzystwo wydato specjalny numer amerykanski,
tyg. .Swiat” z opisem dziatalnoéci instytucyj amery-
kanskich w Polsce i z fotografjami cztonkéw Za-
rzadu Towarzystwa. Nastepnie Towarzystwo przyj-
mowato czynny udziat w redagowaniu miesiecznika
p. n. ,Ameryka—Polska", wydawanego przez lzbe
w latach 1924—25 i poswieconego popularyzowaniu
nowych idei, krzewieniu poznania nowych form
organizacyjnych i umiejetnosci produkcyjnego wspét-
zycia spotecznego. Na terenie Ameryki, Towarzystwo
$ciSle wspotdziata z mies. ilustr. ,Poland”, or-
ganem Amerykansko - Polskiej Izby Handlowej
w Nowym Jorku, nadsytajgc mu artykuty, fotografije,
materjaty informacyjne, etc. W przeciggu 9 lat
m. ,Poland" wszechstronnie zobrazowat zycie,, kul-
ture i gospodarke polska, zaznajamiajac w dostep-
nej formie spoleczenstwo amerykanskie ze zdo-
byczami i kierunkami mysli polskiej. Mies. ,Poland"
okazat pod tym wzgledem wielkie zastugi, stanowigc
jedyny organ propagandowy polski w jezyku an-
gielskim.

Towarzystwo posredniczyto réwniez w do-
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starczaniu ksigzek i czasopism naukowych amery-
kanskich dla wyzszych uczelni i instytucyj nauko-
wych w Polsce, tak nprz. wr. 1921 uniwersytety
wilenski i warszawski, Wyzsza Szkota Gospodarstwa
Wiejskiego otrzymaty za posrednictwem Towarzyst-
wa ksigzki i czasopisma amerykanskie. W r. 1922
przekazano czasopisma naukowe dla pracowni radio-
logicznej Towarzystwa Naukoivego Warszawskiego,
dla Katedry obrébki Metali na Politechnice Lwow-
skiej, dla Wydzialu Mechaniki Politechniki War-
szawskiej, Akademji Gorniczej w Krakowie, Uni-
wersytetu w Poznaniu, Ministerstwa Wyznan Religij-
nych i Os$wiecenia Publicznego, etc. Towarzystwo
Z przyjemno$cia zaznacza, ze wszczety za jego po-
Srednictwem kontakt ze Stanami Zjedn. nastepnie
znacznie sie rozwingt i tak nprz. Towarzystwo
Naukowe Warszawskie utrzymuje obecnie wymiane
wydawnictw z 37 najpowazniejszemi instytucjami
naukowemi w Stanach Zjedn. .

Towarzystwo kladzie specjalny nacisk na
rzecz rozpowszechnienia idei wymiany sit nauko-
wych pomiedzy Polskg i Stanami Zjedn. W rezul-
tacie dziatalnosci Towarzystwa caty szereg miodych
ludzi wyjechat do Stanéw Zjedn. dla uzupetnienia
tamze swych studjow. Towarzystwo utatwiato im
bezplatne przejazdy, formalnosci, etc. W r. 1925
powstata wStanach Zjedn. ,Fundacja Ko$ciuszkow-
ska", majaca na celu wymiane studentow pomiedzy
Polska i Ameryka. Towarzystwo udziela $cistego
wspotdziatania ,Fundacji", dzieki ktérej dos¢ liczne
grono miodziezy polskiej otrzymato mozno$¢ za-
znajomienia sie z najnowszemi zdobyczami wiedzy
amerykanskiej, korzystajagc ze stypendjéw ,Fun-
dacji". Z ramienia ,Fundacji" réwniez studjowato
w Polsce kilku Amerykanéw, z ktérych jeden prof.
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Eric P. Kelly, po spedzeniu roku na Wszechnicy
Jagiellonskiej, objat nastepnie katedre jezyka i litera-
tury polskiej w Dartmouth College Hannover, Pa>
dajac sie pozna¢ jako wybitny przyjaciel Polski
i autor ksigzki p. t. ,The Trumpeter of Cracow".

Od r. 1927 Towarzystwo wespot z Izbg prze-
prowadza akcje na rzecz uzyskania praktyk ptat-
nych w Stanach Zjednoczonych dla abiturjentéw
wyzszych uczelni w Polsce, pragnhacych specjalizo-
waé w tych dziedzinach wiedzy, w ktoérych Ame-
ryka osiggneta najwieksze postepy. Dzieki wytezo-
nym zachodom Towarzystwa i Izby, Kilkunastu
polskich inzynieréw, handlowcéw, bankowcéw udato
sie do Stanéw Zjedn. Praktykanci ci korzystajg
na miejscu z pomocy i opieki ,Fundacji Kosciusz-
kowskiej”. Jak gtosza nadsytane sprawozdania,
wszyscy praktykanci sg niezmiernie zadowoleni
z osiggnietych rezultatéw, zaznaczajac, ze otwierajg
sie przed nimi zupetnie nowe perspektywy w or-
ganizacji przemystu, handlu, etc. Po powrocie do
Polski, mtodziez ta zasili szeregi polskich pracowni-
kéw zawodowych wnoszac o0zywcze powiewy no-
wych idei, zdobytych w wielkiej doswiadczalni
zycia amerykanskiego.

Przy sposobnos$ci zaznaczy¢ nalezy, ze poza
stypendjami ,Fundacji Kosciuszkowskiej", Mini-
sterstwo Wyznan Religijnych i Oswiecenia Publicz-
nego udzielito pomocy w latach 1922 — 1929 w 26
wypadkach dla os6b udajacych sie na studja wSta-
nach Zjedn. Studja te obejmowaty zakresy: rolniczy,
handlowy, techniczny, nauke $cistg (botanika, antro-
pologja, chemja fizyczna, pedagogika, technologja
chemiczna, etc.), naukows organizacje pracy i t.d.
Wielka pomoc dla polskich lekarzy-hygjenistow
okazata ,Fundacja Rockefellera”, wydajac 36 sty-



pendjow w latach 1922 —28 dla lekarzy, ktérzy na-
stepnie objeli wybitne stanowiska w organizacji
hygjeny w Polsce. Dzieki poparciu Fundacji Rocke-
fellera powstat w Warszawie Panstwowy Instytut
Hygjeny, uchodzacy za wzorowg instytucje tego
rodzaju w Europie. Bezposredni kontakt ze Stanami
Zjedn. utrzymuje réwniez Instytut Naukowej Or-
ganizacji w Warszawie, z ramienia ktorego dwie
osoby studjowaty zasady organizacji w Ameryce.
Instytut ten, od samej chwili zalozenia nawigzat
bliski kontakt z Taylor Society oraz z najwybit-
niejszymi reprezentantami Naukowej Organizacji
w Ameryce, z liczby ktérych sg jego cztonkami:
pp. L. P. Alford, P. S. Brown, Morris Llewellyn
Cooke,Wallace Clark, gen.William Crozier, H.S. Den-
nison, Harrington Emerson, Henry Ford, pani Lil-
lian M. Gilbreth, W. W. Nichols, H. S. Person,
prof. J6zef W. Roe, S. E. Thompson, L. W. Wal-
lace. Instytut wydal w polskim przektadzie caty
szereg amerykanskich dziet o naukowej organizacji,
na ktére otrzymat prawo bezptatnego przekiadu.
WII Polskim Zjezdzie Naukowej Organizacji wr. 1928
brat udziat stynny pionier naukowej organizacji
prof. Harrington Emerson, ktéry w r. 1929 powtor-
nie odwiedzit Instytut. W r. 1927 odwiedzit Insty-
tut prof. Wiktor S. Karabasz, w r. 1929 Instytut
podejmowat wycieczke amerykanskich inzynieréw.

Na terenie Polski, Towarzystwo poparto idee
zespolenia tych wszystkich oséb, ktore studjowaty
w Stanach Zjedn. i mogltyby nadal pozytecznie wy-
korzysta¢ swe wiadomosci. W ten sposéb powstat
~Zwigzek b. Stuchaczoéw Wyzszych Uczelni Amery-
kanskich", ktory, dziatajac pod egidg Towarzystwa
zgromadzit liczne grono cztonkow.

Pokrewny zakres ma utworzona w r. 1929,
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.Sekcja Naukowa”, ktéra postawita sobie nastepu-
jace cele: 1) informowanie nauki i inteligencji
polskiej o postepach osigganych w poszczegdlnych
gateziach wiedzy w Stanach Zjedn., a to za po-
Srednictwem prasy fachowej, komunikatow do
gazet, popularnych artykutéw; 2) sktonienie biblio-
tek naukowych polskich i czytelni do zaopatrywa-
nia sie w najcelniejsze dzieta i czasopisma na-
ukowe amerykanskie, jak rdéwniez powodowanie
ttomaczen dziet naukowych amerykanskich na jezyk
polski; 3) akcja odczytowo-popularyzacyjna dla sfer
fachowych i szerokiego ogo6tu; 4) pozyskiwanie
amerykanskich sit naukowych dla wspotpracy z na-
uka polska; 5) otworzenie statej poradni naukowej
dla oséb udajacych sie na studja teoretyczne,
wzgl. praktyczne do Stanéw Zjedn., lub tez in-
teresujacych sie naukg amerykanska. Sekcja przy-
stapita juz do bezposredniej dziatalnosci, urzadza-
jac odczyty, planujac wycieczki naukowe i t. d.
Specjalny nacisk kifadzie Towarzystwo na
utrzymywanie kontaktu osobisteg z kolonjg amery-
kanska w Polsce i przyjmowanie gosci amerykan-
skich. Towarzystwo dba o to, aby kazdy Ameryka-
nin przebywajacy w Polsce czut sie u nas poza-
danym gosciem i wyjezdzat ozywiony mitemi wspo-
mnieniami. Towarzystwo organizuje stale zebrania
0 charakterze towarzyskim, rauty, (wielki raut
w Resursie Obywatelskiej w r. 1921, poprzedzony
koncertem), wieczory taneczne, $niadania czton-
kowskie wesp6t z lIzbg, na ktérych wyglaszane sg
odczyty na tematy ze spraw polsko-amerykanskich
etc. Na zebraniach tych przyjezdzajacy i przebywa-
jacy w Warszawie Amerykanie majag mozno$¢ bez-
posredniego nawigzywania stosunkéw ze spoteczen-
stwem polskiem. Towarzystwo brato réwniez czyn-



ny udziat w przyjmowaniu licznych wycieczek
amerykanskich, z ktérych wybitniejsze bylty: w roku
1923 — admirata Andrews’a ze $witg senatorow
Kinga i Ladda; posta Johnsona; wycieczki stu-
dentéw amerykanskich z uniwersytetu George-
town. W r. 1925 —wycieczka dziataczy spotecz-
nych i nauczycieli, wycieczka Y. M. C. A Wr.
1929 — wycieczka studentéw amerykanskich, etc.
etc. Rezultaty powyzszej akcji powaznie sie
zadokumentowaly w postaci bardzo przychylnej
opinji, jaka wynosili z Polski goszczacy w niej ame-
rykanie, ktérzy dali wyraz swej wdziecznosci dla
Towarzystwa za ustugi im czynione w szeregu lis-
téw dziekczynnych zaznaczajgc, ze dzieki Towa-
rzystwu mogli skorygowac i istotnie ustali¢ swdj
poglad na sprawy polskie.

Jako najbardziej znamienny moze stuzy¢ list
p. Hugh Gibsona, min. petnom. i posta nadz. Sta-
néw Zjednoczonych Ameryki w Polsce, z dn. 25
maja 1924 r., wystosowany na rece p. Leopolda Kot-
nowskiego, prezesa lzby i wice-prezesa Towarzys-
twa. P. Gibson pisze m. in.. ...serdecznie jestem
wdzieczny tak Jemu, jak i Towarzystwu Polsko-
Amerykanskiemu oraz Polsko-Amerykanskiej lzbie
Handlowej za niestrudzone wysitki w kierunku utr-
walenia przyjazni i porozumienia pomiedzy naszy-
mi krajami. Wysitki te przyczynily sie konkretnie
do rozwoju i polepszenia naszych wzajemnych sto-
sunkow i wierze, ze z czasem praca tych dwu or-
ganizacyj przyniesie pozyteczne owoce... Pomoc
i Swiatle rady Pana i Jego towarzyszy byly mi zaw-
sze cennemi wskazdwkami i zawsze bede Wam za
nie wdzieczny...”

Moéwigc o przyjmowaniu wycieczek wspo-
mnie¢ nalezy udzial Towarzystwa w organizacji
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przyjecia wycieczek rodakéw z Ameryki, jak ,So-
kota”, Zwigzku Narodowego Polskiego, Zw. Rzym-
sko-Katolickiego, Zwigzku Weteranéw Wielkiej Woj-
ny it d

Prawie wszyscy rodacy z Ameryki, zwiedza-
jacy indywidualnie Polske, zgtaszali sie do Towa-
rzystwa po wskazowki, czego im nie skapiono,
udzielajgc pomocy w petnym rozmiarze.

Pragnac podkresli¢ przyjazn istniejacq po-
miedzy Polska i Ameryka, Towarzystwo organizuje
coroczne obchody $wigt narodowych, jak urodziny
Lincolna i Washingtona w dn. 12 i 22 lutego, ,Me-
moriat Day” w dn. 30 maja i ,Independence Day”
w dn. 4 lipca.

Specjalnie uroczysty charakter ma obchdd
~-Memorial Day” (amerykanski dzien zaduszny, po-
Swiecony pamieci zmartych bojownikdw o wolnos¢)
Swiecony poczatkowo uroczystem nabozenstwem
w Katedrze warszawskiej, a nastepnie od r. 1926
na ,Cmentarzu Obroncéow Lwowa” przy grobowcu
lotnikéw amerykanskich z Eskadry im. T. Kosciu-
szki, polegtych w obronie Polski w r. 1920. Uro-
czystos¢ ta ma we Lwowie, miescie udekorowa-
nem krzyzem ,Virtuti Militari” i umiejgcem ocenic
bohaterskg ofiare miodych rycerzy amerykanskich,
ktérzy przybyli do Polski, aby broni¢ jej przed na-
walg bolszewicka — specjalnie wzruszajacy cha-
rakter i biora w niej udzial najszersze warstwy
spoteczenstwa lwowskiego, mtodziezy szkolnej, dzie-
ci i wojska. Reprezentacja Towarzystwa co rok uda-
je sie na ten obchdd do Lwowa, sktadajac wieniec
na grobowcu i wygtaszajgc przemowienie w imie-
niu Towarzystwa. W ostatnich lata¢ i w uroczysto-
Sci tej brali udziat przedstawiciele ,,Amerykanskie-
go Legjonu”, ktorzy skitadali flagi amerykanskie na
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grobowcu, amerykanskiej armiji i floty (komandor
Bainbridge), amerykanscy attaches militaires, naj-
najwyzsi dostojnicy m. Lwowa, i t. d.

Obchdd ,Independence Day” w dn. 4 lipca
Swiecony jest zwykle przez uroczystg akademje
w sali Rady Miejskiej, specjalng audycje Polskiego
Radja, koncerty orkiestr wojskowych, koncert or-
kiestry Filharmonji Warszawskiej w Dolinie Szwaj-
carskiej, etc. Zaznacza sie, ze obchody ,Indepen-
dence Day” w r. 1929 (150-lecie Niepodlegtosci Sta-
néw Zjednoczonych) i w r. 1929 (pierwsza uroczy-
sto$¢ panstwowa za prezydentury Herberta Hoo-
ver'a) — mialy specjalnie uroczysty charakter.

Niezaleznie od statych obchoddéw amerykan-
skich $wigt panstwowych, Towarzystwo reagowato
kazdorazowo na wybitniejsze fakty dotyczace Ame-
ryki. Tak wiec w r. 1921 — wystosowano ,adres”
do Hoover'a z podziekowaniem za jego akcje ra-
tunkowa; wystano depesze do Wilsona i Hoover'a
Z powinszowaniami z powodu nadania im doktora-
téw honorowych Uniwersytetu Warszawskiego. W r.
1923 urzadzono msze zatobng dla uczczenia zmar-
tego prezydenta Hardinga. W r. 1924 zorganizowa-
no uroczysta akademje w sali Rady Miejskiej na
cze$¢ zmartego prezydenta Woodrow Wilsona
z udziatem Pana Prezydenta Rzeczypospolitej, na
ktérej przemawiali przedstawiciele nauki polskiej,
miodziezy, rzadu, miasta, etc. Oceniajac zastugi
posta Hugh Gibsona, ktéry opuszczat Polske po kil-
kuletnim pobycie, Towarzystwo wreczyto mu w r.
1924 ,adres” z paroma tysigcami podpisow. Wr.
1925 wydano $niadanie dla wyjezdzajacego posta
Stanéw Zjednoczonych prof. Alfreda J. Pearsona,
na ktérem wreczono mu artystycznie wykonany list
pozegnalny od Towarzystwa i Izby. W roku tym wy-
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dano réwniez $niadanie dla nowego posta p. John
B. Stetsona, jr. W r. 1927 Towarzystwo zorganizo-
walo uroczyste przyjecie transoceanicznych lotni-
kéw amerykanskich pp. Chamberlin’a i Levine'a
i t. d. Specjalne przyjecie okazywano réwniez wy-
bitnym Amerykanom, ktérzy goscili w Towarzyst-
wie jak nprz. dla prof. Emersona, prof. J. Shoell'a
i W CaldwelTa, na czes¢ ktérych wydano raut wr.
1925; urzadzono uroczyste $niadanie dla publicysty
i przyjaciela Polski p. F. W. Simonds’a; wydano
przyjecie na cze$¢ misji prof. Kemmerera i t. d.
Wspomnieé takze nalezy o przyjeciu dr. Suzzallo
z ,Carnegie Endowment of Peace”. Dzieki tym
metodom, Towarzystwo moze z przyjemnoscia
stwierdzi¢, ze pozostaje w bliskich serdecznych
stosunkach ze wszystkiemi wybitniejszymi Amery-
kanani przebywajagcymi w Warszawie, ktorzy roz-
stajg sie¢ z niem z prawdziwg przykroscig, czemu
nprz. dat wyraz w swem przemoéwieniu ptk. Mc
Kenney, kilkuletni attache militaire poselstwa ame-
rykanskiego w Warszawie, na cze$¢ ktérego Towa-
rzystwo wydato $niadanie pozegnalne. Towarzystwo
specjalnie zaznaczyto swoj udziat w ztozeniu zy-
czen i upominku $lubnego dla p. Suzette de Ma-
rigny Dewey, corki p. Charles S. Dewey, amery-
kanskiego doradcy finansowego przy Rzadzie Pols-
kim i wice-prezesa lzby; pozegnato opuszczajgcego
Polske p. J. Webb Bentona. amerykanskiego charge
d’affaires w Polsce; pozegnato p. Ruby T. Geupel,
pozostajaca w bliskim kontakcie osobistym z To-
warzystwem; wyrazito kondolencje z powodu $mier-
ci §. p. matki posta amerykanskiego p. J. B. Stet-
sona; pozegnato $niadaniem p. Walter A Le narda,
dtugoletniego konsula generalnego Stanéw Zjedn.
w Warszawie, ktéry zjednat sobie og6lna przyjazn
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spoteczenstwa polskiego w czasie petnienia swej
trudnej i odpowiedzialnej funkcji.

W daznosci do objecia catoksztattu spraw
polsko-amerykanskich, Towarzystwo zwrécito uwa-
ge na uregulowanie stosunkoéw literackich, ktére
pozostawialy duzo do zyczenia ze wzgledu na brak
konwencji ochrony praw autorskich pomiedzy oby-
dwoma krajami. Konwencja ta zostata zawarta wr.
1928 i znacznie przyczynita sie do uzdrowienia
kwestji. Szczegdlniej dotkliwg byta ta sytuacja dla
polskich autoréw, dzieta ktorych byly przedruko-
wane przez polskie pisma emigracyjne bez zadnego
wynagrodzenia. Towarzystwo udzielito w sprawie
~copyright” bardzo wiele porad i wskazowek, roz-
sytajac do os6b zainteresowanych odpowiednie
kwestjonarjusze, druki etc. Wspomnie¢ tu nalezy,
ze Towarzystwo posiada specjalny dziat katalogéw
amerykanskich firm nakladowych, co pozwala stu-
zy¢ miarodajnemi poradami dla os6b zamierzajg-
cych sprowadza¢ podreczniki naukowe i dzieta réz-
nej tresci ze Standéw Zjednoczonych.

Przy sposobnosci zaznacza sie, ze do$¢ zna-
czna ilos¢ dziet polskich zostata juz przettomaczona
na jezyk angielski, cieszac sie duzg popularnoscig
w Ameryce. Miedzy innymi wspomnie¢ nalezy o tlo-
maczeniach ,Irydjona” i ,Nieboskiej Komedji” Kra-
sinskiego, ,Sobola i Panny” Weyssehoffa, ,Ziemi
Obiecanej” Reymonta, ,Popiotéw” Zeromskiego
it d Ogromng ustuge sprawie polskiej oddajg
studja literackie prof. Romana Dyboskiego, jak réw-
niez prace Seminarjum polonistycznego prof. Sho-
ella. W ostatnich czasach Zaklady Woydawnicze
M. Arct. i S-ka w Warszawie wydaly w jezyku an-
gielskim bashn Marji Konopnickiej p. t. ,O krasno-
ludkach i sierotce Marysi”, ktéra osiggneta wielkg
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poczytno$¢, stanowigc poczatek serji arcydziet pol-
skich tlomaczonych na jezyk angielski. Zaktady
M. Arcta wydaja réwniez serje ttomaczen popular-
nych pisarzy amerykanskich na jezyk polski.

W daznosci do blizszego zaznajomienia kul-
turalnej publicznosci amerykanskiej ze sztuka pol-
ska, Towarzystwo podjeto inicjatywe i przeprowa’
dzito zorganizowanie wystawy czarno-biatej grafiki
polskiej w ,The Print Club” w Filadelfji. Wystawa
ta, ktora odbyfa sie w pazdzierniku 1929 r., osigg-
neta znaczny sukces artystyczny i materjalny. Wed-
tug oceny miejscowych krytykow, sztuka polska do-
szta do wysokiego stopnia artyzmu, oznaczajac sie
swoistem pieknem i nie ustepujgc w niczem arcy-
dzietom grafiki wszechswiatowej. Publiczno$¢ a-
merykanska poparta realnie wnioski krytyki, wy-
kupujac prawie wszystkie eksponaty. , Towarzystwo
Szerzenia Sztuki Polskiej Wsréd Obcych”, ktore
zajeto sie techniczng strong organizacji Wystawy,
otrzymato w rezultacie pokazny dochod materjal-
ny ze sprzedazy eksponatéw.

Moéwigc o zblizeniu kulturalnem polsko-
amerykanskiem, nalezy wspomnie¢ o zorganizowaniu
w r. 1929 letnich kurséw artystycznych dla Amery-
kandéw w Zakopanem, korzystajacych z poparcia
Towarzystwa. Kursy te zgromadzity okoto 20 osob,
gtéwnie nauczycieli szkét przemystu artystycznego
w Stanach Zjedn., ktére pod kierownictwem ar-
tystki malarki p. Werten, studjowaty na miejscu
folklor polski i odbyly nastepnie podréz na Pow-
szechng Wystawe Krajowg w Poznaniu i do Kra-
kowa. Kursy te osiggnety tak znaczny sukces i wy-
wolaly tak wielki entuzjazm dla sztuki polskiej
wsérod uczestnikéw, ze kierownictwo kurséw po-
stanowito zorganizowa¢ analogiczne studja wr. 1930.
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Specjalny dziat pracy stanowi dla Towarzystwa
zapewnienie Polsce odpowiedniej reprezentacji na
kongresach w Ameryce, temat ktérych mdgthy
Polske interesowaé. Towarzystwo popierato wszel-
kie poczynania w tym wzgledzie, dzieki czemu
szereg kongreséw, zjazdéw naukowych w Stanach
Zjedn. odbyt sie z udziatem przedstawicieli Polski.
Zaznaczy¢ tu nalezy, ze Ministerstwo Wyznah
Religijnych i Oswiecenia Publicznego przez swoich
delegatéw brato udziat w kongresach naukowych
w Ameryce: Miedzynarodowy Kongres Botaniczny,
Kongres Miedzynarodowej Unji Chemji Czystej
i Stosowanej w Waszyngtonie, VI Miedzynarodowy
Kongres Filozoféow w Cambridge—w r. 1926; Miedzy-
narodowy Kongres Gleboznawczy—wr. 1927; Miedzy-
narodowy Kongres Entomologéw w Ithaca—w r. 1928;
Xl Miedzynarodowy Kongres Fizjologéw w Bosto-
nie i Miedzynarodowy Kongres Psychologiczny
w New Haven w r. 1929.

Pod wzgledem organizacji wewnetrznej To-
warzystwo dziata w najblizszym kontakcie tech-
nicznym i ideowym z Polsko-Amerykanska lzbg
Handlows, korzystajagc z jej personelu biurowego
i wspolnego lokalu. Dzigki temu obydwie instytucije
majac mozno$¢ objecia catoksztattu spraw polsko-
amerykanskich, gdyz Izba wkracza w dziedzine
gospodarczg, finansowg i handlowsg, Towarzystwo
za$ obejmuje zakres kulturalny i artystyczny.

Na czele Towarzystwa stoi Zarzad wvbieralny
na trzy lata, przyczem corocznie ustepuje 1/3 cze$¢
jego cztonkéw i jest dokompletowywana. Zarzad
wybiera Prezydjum i Komitet Wykonawczy. Pre-
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zesami Towarzystwa w latach 1919 — 1929 byli
pp.. Leopold bar. Kronenberg 1919 — 1920, Antoni
Wieniawski 1921 — 1923, Kazimierz Ks. Lubomirski
1924 — 1929. Prezesem honorowym Towarzystwa
jest mistrz Ignacy Paderewski, cztonkami honoro-
wymi za$ pp. Hugh Gibson, Herbert Hoover,
Rupert Hughes, Wojciech Trampczynski.

W r. 1921 Zarzad Towarzystwa stanowili pp.:
prezes—Antoni Wieniawski, wice prezesowie: Leo-
pold Kotnowski, Frank W. Morse; cztonkowie Za-
rzadu: Szymon Aszkenazy, Hipolit Gliwic, George
Howard, Bronistaw Krasuski, Aleksander Leszczyn-
ski, Kazimierz ks. Lubomirski, dr. L. Van Norman,
admirat Kazimierz Porebski, Roman Poznanski,
Maciej Rogowski, Jerzy Sosnowski, Stefan Szu-
manski.

Zarzad Towarzystwa w r. 1929 stanowili:
prezes—Kazimierz ks. Lubomirski, wice prezesowie:
Leopold Kotnowski, Stanistaw Arct, Helena ord.
Bisping, Maurice Pate; czionkowie Zarzgdu: Adam
hr. Zamoyski, Aleksander Leszczynski, Stani-
staw tubienski, Helena bar. Lesser, Marja Brunowa,
Kazimierz Porebski, Konstanty Hejmowski, Antoni
Wieniawski, Edith J. S. Sztolcman, Ruby T. Geu-
pel, Ryszard Ordynski, Mieczystaw Szymanski,
Jozef Wagner, Jan Zagleniczny, Stanistaw Pawli-
kowski, Antoni Roman, Tadeusz lJentys, Henryk
Sztolecman. Komisje Rewizyjng w r. 1929 stanowili:
pp. Teodozy Nosowicz, Stanistaw Ostrowski, Adolf
Suligowski, Edmund Trepka, Cels Fabiani.

Konczac kroétki zarys sprawozdania z dziatal-
nosci Towarzystwa Polsko-Amerykarskiego w latach
1919 — 1929, na tle ogdlnych stosunkéw polsko-
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amerykanskich, nalezy stwierdzié, ze okres ten
byt znamienny przez wiele objawow istotnej przy-
jazni taczacej szczerze narody Polski i Ameryki.
Symptomaty te i zrozumienie ich w Ameryce $wiad-
cza, ze 10-letnia dziatalno$¢ Towarzystwa Polsko -
Amerykanskiego przyniosta pozadany rezultat w po-
staci braterstwa i wzajemnego szacunku dla do-
robku kulturalnego i cywilizacyjnego obydwu na-
rodéw, wyznajacych wspdlne ideaty postepu i demo-
kratyzmu.



Activities
of the
Polish-American Society.

(1919 - 1929).

The first link between Poland and the Unit-
ed States of America was forged during the War
of American Independence in the middle of the
XVII century. Thaddeus Kosciuszko, Casimir Pu-
laski, Matthew Rogowski and many other Poles
hastened at the first call to take part in the strugg-
le for liberty, and that spiritual alliance was seal-
ed by the heroic death of Casimir Pulaski. Dur-
ing the 150 years which followed, the United States
afforded sanctuary to the political exiles of
Poland after the uprisings of 1831, 1848 and 1863
and all who arrived from Poland were received
with the utmost hospitality by the Americans, who
had not forgotten the brotherhood of arms of the
two countries under Washington’s standards.

Towards the end of the XIX century mass
emigration commenced. This emigration was of
profound importance for Poland’s economic life
at that epoch, when the nation groaned under the
yoke of the three Partitioning Powers, and could
not provide the thousands of landless peasants
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and unemployed workers with adequate means of
subsistence. The stream of emigration of the Po-
lish proletariat to America continued for many
years, till at the present day the number of Ame-
rican Poles has attained the imposing figure of
four millions. This large number of American ci-
tizens of Polish origin was one of the causes of
the interest taken at the commencement of the
World War in the Polish question by the United
States, which felt that this was a vital issue
for so many of its citizens. The well-known thir-
teenth point of President Woodrow Wilson's epoch-
making declaration, wherein he stated the prin-
ciple of a united, independent Poland with an
outlet to the the sea, was a turning - point in the
attitude taken towards the Polish question by the
Great Powers of the world. General Haller's army,
composed to a large extent of American Poles,
and enjoying the support of the American govern-
ment, was the first visible sign of the creation of
the Polish State.

The conditions prevailing in Poland at the
commencement of her renewed independent exist-
ence, when she had to contend with famine,
unemployment, epidemics of typhus fever, and
Bolshevism, found an immediate response in Ame-
rica, expressed by Herbert Hoover’s rescue work,
which was the means of saving hundreds of thous-
ands of Polish children from death by starvation

Polish-American relations already possessed
so old a tradition, that the necessity of creating
an institution which would centralise the already-
existing forms of co-operation between the two
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nations was felt as a matter of course as early
as 1919. With this object in view, the Polish-Ame-
rican Society was formed on October 1st, 1919,
having as its aim “to encourage the more intense
development of cultural intercourse between Po-
land and the United States of America”. ~The So-
ciety at first also dealt with business matters, but
on January 10th. 1921, it created the Polish-Ame-
rican Chamber of Commerce and Industry, having
as its object the development of commercial and
economic intercourse between the two countries.

One of the first tasks of the Society was
the organisation of the Committee for the con-
struction of a Monument of Gratitude to America,
as a manifestation of Poland’s gratitude for Hoov-
er's relief work. This committee, the chairman
of which was M. Trampczynski, Speaker of the
Lower Legislative House, collected under the di-
rection of Mr. Stefan Szumanski a fund for the
erection of this monument, which was unveiled
on October 29th., 1922. The necessary funds were
subscribed chiefly by school children and by sol-
diers. The monument, designed by the sculptor
Xavier Dunikowski and the architect Zdzistaw Ka-
linowski, was erected in a public garden on the
Krakowskie Przedmiescie Boulevard and received
the name of “The Herbert Hoover Garden". The
Envoy Extraordinary and Minister Plenipoten-
tiary of the United States at Warsaw, Mr. Hugh
Gibson, as well as the highest official personages
of the Polish Republic took part in the ceremony
of unveiling of the monument. This ceremony was
preceded by a solemn Mass celebrated in the
Cathedral by His Eminence Cardinal A Kakowski,
whilst the same evening a gala performance was
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given in the Municipal Opera House. Letters of
homage were sent on this occasion to President
Harding, to Herbert Hoover and to Hugh Gibson.

Of other more important activities of the
Society we would mention the “Kos$ciuszko in
America Exhibition”, arranged by the Society in
the Staszyc Palace in Warsaw. Pictures, historical
prints, documents, American-Polish relics, etc,
collected by Dr. Alexander Kohanowicz of Brook-
lyn, N. Y. were shown at this exhibition, which
was visited during its duration of six weeks by
about 12,000 persons, including the President of
the Polish Republic, Stanislaus Wojciechowski, the
Cabinet with the then premier Count Skrzynski
at their head, the Hon. A J. Pearson (the United
States Minister at the time) and very many other
notable personages. This exhibition contributed
greatly to a better understanding of the part play-
ed by Poles in the life of the United States.

The Society, together with the Chamber of
Commerce, organised in 1925 a manifestation in
commemoration of the 150th anniversary of Ame-
rican independence. This occasion allowed the
Polish nation to manifest their sympathy with the
sister-republic on the other side of the Atlantic.
A specially convened Central Commemoration
Committee collected 23,000 sheets bearing over
5,000,000 signatures of Polish citizens, headed by
those of the President of the Republic, the mem-
bers of the legislative bodies, and of the Govern-
ment; these signatures were placed below an ad-
dress expressing the sincere friendship of the Po-
lish nation towards the United States of America.
Pupils of elementary, secondary, and university
schools, social and professional organisations,
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cultural, industrial, and commercial institutions
were all represented in this expression of the feel-
ings of the entire nation. The sheets with these
signatures were bound in 113 volumes, decorated
by the most eminent Polish artists, such as Sko-
czylas, Czaykowski and others. The binding, design-
ed by Prof. Jastrzebowski, was executed by
Prof. Bonaventure Lenard. This address was tak-
en to the United States by a special delegation,
consisting of the President of the Polish - Ameri-
can Chamber of Commerce and Industry and Vi-
ce-Pres. of the Polish-American Society, Mr. Leo-
pold Kotnowski, and of ex - Minister George Iwa-
nowski. The delegation was received on October
14th., 1926 by President Calvin Coolidge, to whom
the address was presented, as well as a gold com-
memorative medal, specially struck for this occa-
sion by the Polish State Mint. A similar medal
in silver was presented to the Hon. Herbert Hoo-
ver, at that time Under-Secretary of State at Wa-
shington, and to the Commandant of West Point
Military Academy, founded by Thaddeus Kosciusz-
ko. The delegation, apart from its official activi-
ties, took part in the general celebrations held in
the United States, such as that organised in Wa-
shington by the “Daughters of the American Re-
volution”, and in mass-meetings at Chicago, New
Vork, etc. On July 4th., 1926 celebrations, lec-
tures, concerts and military reviews were held all
over Poland, and from all parts of the country
congratulatory telegrams were sent to President
Coolidge. The Committee issued a special pamph-
let for this occasion, written by Prof. Alexander
Janowski, and an anthology entitled “The Bell of
Liberty”, dealing with the history of Polish-Ame-
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rican relations. The whole of Poland echoed to
the sound of enthusiastic acclamations in honour t
of the United States of America. This manifesta-

tion created a profound impression in America, -
and contributed materially to the tightening of the

bonds of friendship existing between the two na-
tions.

The Society, which took a deep interest in
all matters affecting the welfare of the American
nation, organised in 1927 a great demonstration
of sympathy towards the American victims of the
Mississipi flood disaster of that year. The relief
fund collected, to which, amongst others, about
100.000 school-children subscribed, totalled about
20.000 zlotys, and was placed, through the inter-
mediary of the United States Minister at Warsaw,
the Hon. J. B. Stetson, at the disposal of Herbert
Hoover, as a modest offering of the children of
Poland. On May 22nd., 1927, special prayers of in-
tercession for the flood victims were offered in
all Polish churches. About 1,000 telegrams and
letters of condolence were on this occasion des-
patched to the American Legation in Warsaw, and,
on May 28th, the children of the capital organised
a procession to the American Legation, in order
to manifest their sympathy with America’s sorrow.
The government of the United States, as well as
its people, were deeply moved by this spontane-
ous action of Polish children, as was evidenced
by the letters of thanks addressed by President
Coolidge, by Foreign Secretary Kellog, and by
Herbert Hoover to the Society.

Of a similar character was the campaign for
the purpose of collecting a fund for the Herbert
Hoover Library of Documents of the World War,
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which collected all historical material dealing with
the War.

The Society, together with the Chamber of
Commerce, took part in the organisation of the
Pulaski Sesquicentennial celebrations. The Pre-
sident of the Society entered into the Central Ce-
lebrations Committee, formed, following on a pro-
posal of the Ministry of Foreign Affairs, by the
Chamber of Commerce.

This celebration had a most important influ-
ence on Polish-American relations, as it was, by a de-
cree of President Hoover, declared to be a national
American holiday. Aspecially created Federal Com-
mission attended to the appropriate organisation
°f demonstrations throughout the United States?
these celebrations assumed imposing dimensions.
The Central Celebrations Committee and the
Ministry of War sent their delegates, who were
received by President Hoover, after which they
took part in the individual celebrations. One of
the most moving moments was the Field Service
at Savannah, Ga. after which the representative
of Poland threw a wreath into the sea, at the
spot where in all probability Pulaski’s burial took
Place. Demonstrations, held in practically every
town of any importance inthe United States, were
attended by overy class of Americans, and by the
entire Polish colonies. In Warsaw, a separate
Celebration Committee of the Capital was formed,,
under the chairmanship of the President of the
City of Warsaw, which included delegates of the
Society and of the Chamber of Commerce. The
celebrations, in which the President of the Polish
Republic took part, consisted of a solemn mass,
celebrated in St. John’s Catherdral by His Emi-
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nence Cardinal A Kakowski, a military review,
and a number of addresses inthe City Hall. Quite
recently, a motion was made in Congress that
October 11th, the date of Pulaski’s death, be made
a permanent national holiday in the United States,
showing that the American people gratefully
remember the deeds of this common hero of both
Poland and America.

The Society has, with the co-operation of
the Chamber of Commerce, organised the Polish
exhibit at the great International Touring Exhibition
held at Chicago in November 1927, and repeated
on a larger scale in November 1928. The Polish
stand excited universal admiration for the good
taste with which it was arranged and for the care-
ful selection of the exhibits. The interior of the
stand was arranged to represent the interior of
a Polish mountaineer’s hut, according to plans
sent from Warsaw. Amongst the exhibits were
films illustrative of Poland’s natural beauty-spots
and towns, which were shown several times dur-
ing the duration of the Exhibition. According to
the report of the Polish Consulate-General in Chi-
cago, (ref. no. N. H. DL. 27/28/68): “There can be
no doubt that the Polish section, not only as far
as its accomodation and dimensions are concerned,
but also in its arrangement, occupied a foremost
place among the other sections, and that it quite
adequately fulfilled its purpose. The best evidence
of this is given by the fact that in the local (Chi-
cago) German press, the Polish Stand was describ-
ed as being exceptionally beautiful and sumptious
and not failing to attract the attention of all those,
who attended the Exhibition, thereby showing
that those who arranged this section had in mind
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the attraction of American tourist traffic to Poland”.
The Exhibition was on each occasion visited by
a total of about 30,000 persons.

In Poland, the Society has during the past
ten years succeeded in dealing with all aspects
of cultural life connected with the coexistence of
both nations. The aim of the Society was to ex-
ploit all, even the most apparently insignificant
facts which might contribute to the better know-
ledge of America in Poland, and vice versa. This
was accomplished through the agency of various
publications, lectures, meetings, courses, etc. The
Society has almost every year organised lectures
on subjects connected with the United States, as,
for example, those of Dr. Dana Durand (1921),
the series of lectures in the hall of the Warsaw
Scientific Society in 1922—23 on the subject of
education in America, family life in America, Ame-
rican methods of work, of production, the American
school system, etc., given by numerous lecturers,
including, amongst others, Mme H. Bisping, Messtrs.
H. Arct, Major M Fabich, Prof K. Zurawski, Eng.
Przedpetski, Dr. Ostrowski and many others. These
lectures excited the greatest interest amongst the
Polish community, and, during the discussions
which followed them, arose the idea of founding
the Institute of Scientific Organisation, which was
later realised. Mr. Leopold Kotnowski in 1927 read
a paper on his impressions during his stay in the
United States, and Mr. George Iwanowski explained
“The Secret of High Wages in America”. In 1929,
Mr- S. Lubienski read a paper on “Hoover as an
Organiser” (the organisation of the Department of
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Trade and Industry at Washington). This lecture,,
illustrated by diagrammatic tables, excited grea-
interest, and was followed by an animated dis}
cussion.

The Society has from its very inception en-
couraged and furnished material to all publications
dealing with American affairs in Poland or Polish
affairs in America. In 1921 the Society published
a special American number of the periodical
“Swiat”, containing an account of the activities of
American institutions in Poland, and giving photo-
graphs of the officers of the Society. Next, the
Society to k an active part in the editing of the
periodical “Ameryka-Polska”, issued by the Cham-
ber of Commerce and Industry during 1924 — 25,
and devoted to the popularisation of new ideas,
to the encouragement of the dissemination of
new forms of organisation, and of the art of pro-
ductive citizenship. In America the Society closely
co-operated with the illustrated monthly “Poland”,
the organ of the American-Polish Chamber of Com-
merce in New York, sending them articles, photo-
graphs, information, etc. During the past nine
years, “Poland” has comprehensively depicted
Polish life, culture and economics, in this way
allowing the American public in an approachable
form to acquire a knowledge of the trends and
the achievements of Polish thought. “Poland” has
in this respect rendered valuable service, being
the only Polish propaganda organ published in
English.

The society has also served as an inter-
mediary in the supply of American scientific books
and journals to the higher schools and scientific
institutions in Poland; for example, in 1921 the
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Universities of Wilno and of Warsaw as also the
Higher Agricultural College received American
books and journals througth the agency of the So-
ciety. In 1922 scientific periodicals were sent to
the Radiological laboratory of the Warsaw Scientific
Society, to the Department of Metallurgy of Lwow
Polytechnic, to the Mechanical Faculty of Warsaw
Polytechnic, to the Mining Academy of Cracow,
to Poznan University, to the Ministry of Education,
etc. The Society notes with gratification that the
contact initiated through its intermediary with the
United States later in many cases underwent
considerable development, so that now the Warsaw
Scientific Society, for example, exchanges its pu-
blications with 37 of the most important scientific
institutions of the United States.

The Society places special emphasis on the
encouragement of the exchange of scientists be-
tween Poland and the United States. As a result
of the action of the Society in this respect, a num-
ber of young students have been sent to the Unit-
ed States for the supplementation of their stu-
dies, the Society arranging free passages for them,
and attending to all formalities, etc. In 1925, the
"Kosciuszko Foundation” was created in the Unit-
ed States, having as its object the exchange of
students between Poland and America. The So-
ciety co-operates closely with the Foundation,
thanks to which a fairly large number of stu-
dents have been enabled to acquaint themselves
with the latest achievements of American
science, profiting from the Fellowships granted by
the Foundation. A few Americans have also been
enabled by the Foundation to study in Poland; one
of these, Prof. Eric P. Kelly, occupied, after
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a year's study at the Jagiellonian University at
Cracow, the chair of Polish language and litera-
ture at Dartmouth College, Hannover, Pa. Professor
Kelly has become known as an eminent friend of
Poland, and is the author of a novel entitled "The
Trumpeter of Cracow”.

The Society has since 1927 directed its en-
deavours, in co-operation with the Chamber of Com-
merce, towards the obtaining of paid posts in the
United States for graduates of Polish university
schools, in order to enable them to learn American
methods, and to allow them to specialise in those
branches of knowledge in which America has made
the greatest progress. Thanks to the unremitting
efforts of the Society and of the Chamber of Com-
merce, a number of Polish engineers, graduates
of high schools of commerce, and young bank-
employees have been sent to America. These
persons benefit in America from the assistance
and protection of the Kosciuszko Foundation. Ac-
cording to the reports received from these students,
they are in every way satisfied with the results
achieved, and they state that new prospects have
been opened before them in the domain of the
organisation of industry, commerce, etc. These
students will, on their return to Poland, bring
with them an atmosphere of new thoughts and
ideas, gained in the great laboratory of Ameri-
can life.

We would add that, apart from the Kosciuszko
Foundation fellows, the Ministry of Education subsid-
ised the despatch of twenty-six students going
from Poland to the United States. These studies
fell under the following heads: agriculture, com-
merce, engineering, science (botany, anthropology,
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chemistry, physics, pedagogics, chemical technology,
etc.), scientific organisation of work, etc. The
Rockefeller Foundation was of great assistance to
Polish medical practitioners and hygienists, thirty-
six fellowships having been granted during the
years 1922 — 28 to doctors of medicine, who on
their return occupied important positions in the
organisation of hygiene in Poland. Thanks to the
support of the Rockefeller Foundation, the State
Institute of Hygiene was founded in Warsaw; this
is considered in Europe to be a model institute.
Direct contact with the United States is also main-
tained by the Institute of Scientific Organisation
in Warsaw, which sent two representatives to
America in order to have them study the princip-
les of organisation. This Institute has been in close
touch since it was founded with the Taylor So-
ciety as also with the most eminent representatives of
scientific organisation in America, amongst them
being: Messrs. L. P. Alford, P. S. Brown, Morris
Llewellyn Cooke, Wallace Clark, Qen. William
Crozier, H. S. Dennison, Harrington Emerson, Henry
Ford, Mrs. Lillian M. Gilbreth, W W. Nichols,
H. S. Person, Prof. Joseph W. Roe, S. E. Thompson,
L. W. Wallace, etc. The Institute has published in
Polish a number of American works dealing with
scientific orggnisation, having received the Polish
rights gratis. Prof. Harrington Emerson, the famous
pioneer of scientific organisation participated in
the II. Polish Scientific Organisation Congress
which tok place in 1928, later repeating his visit to
Poland in 1929. The Institute was visited by Prof.
Victor S. Karabasz in 1927, whilst in 1929 it acted

as host to a party of American engineers visiting
Poland.
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The Society has in Poland originated the
idea of bringing together those persons who have
studied in America; in this way the ”Association
of Graduates of American University Schohls” was
founded under the aegis of the Society, and now
possesses quite a considerable number of members.

The "Scientific Section”, founded in 1929,
has a similar scope of action. Its objects are:
1. to keep Polish scientists and the educated classes
in genera! informed of the advances made in the
various branches of learning in the United States,
this object being realised by means of professional
publications, communications to newspapers, by
popular articles, etc; 2. to induce scientific libra-
ries and reading-rooms in Poland to provide the
most valuable American books and periodicals, and
also to encourage the translation of American
scientific works into Polish; 3. to provide popular
lectures for professional circles and for the general
public; 4. to obtain the co-operation of American
scientists with Polish scientists; 5. to create a per-
manent information bureau for persons going to
the United States for theoretical or practical stu-
dies, or for those interested in the scientific work
of the United States. This section has already com-
menced its activities, consisting of arranging lec-
tures, scientific excursions, etc., etc.

The Society attaches great importance to
keeping in personal touch with the American colony
in Poland and to the receptionof visitors from
America. It is the desire of the Society that every
American should, during his sojourn in Poland,
feel that he is a welcome guest, and that he should
bring away with him pleasant recollections of his
stay. The Society arranges social meetings and
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entertainments on fixed days, as well as balls
(a numerously-attended ball in Warsaw in 1921,
preceded by a concert), receptions with dances,
lunches attended by members of the Society and
of the Chamber, at which talks upon subjects con-
cerning Polish-American affairs are held, etc. At
these meetings Americans residing temporarily or
permanently in Warsaw are enabled directly to
develop relations with the Polish community. The
Society has also taken an active part in the
reception of numerous American excursion parties
and visitors, of which the most important were:
in 1923, Admiral Andrews with his suite, Senators
King and Ladd, Congressman Johnson, and the
Georgetown University students party; in 1925, an
excursion of public workers and teachers, a Y.M.C.A.
excursion; in 1929, an excursion of American wo-
men students, etc. This reception work gave very
important results, in the shape of the very favour-
able impressions of Poland retained by these
American visitors after their departurg; these im-
pressions have been put on record in numerous
letters received by the Society from the overseas
guests aided by it, in which they thank the So-
ciety for the services rendered them, and state
that as a result they were enabled to form a cor-
rect opinion regarding Polish affairs. The most
significant letter is that of the Hon. Hugh Gibson,
then Minister Plenipotentiory and Envoy Extra-
ordinary of the United States to Poland, dated
May 25 th., 1924, addressed to Mr. Leopold Kot-
nowski, President of the Polish-American Chamber
of Commerce and Industry and Vice-President of
the Polish-American Society. Mr. Gibson in this
letter expressed his sincere gratitude to both Mr.
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Kotnowski and to the Polish-American Society and
the Polish American Chamber of Commerce, for
their unremitting efforts towards the establishment
of friendship and understanding between both
countries. These efforts, according to Mr. Gibson,
have been a real contribution to the development
and improvement of our mutual relations, and it
was his belief that the work of these two organiza-
tions would with time yield even more fruitful
results. Finally, he expressed his appreciation of
the help and the enlightened advice of both Mr.
L. Kotnowski and of his associates, which had
always been of great value to him.

Before passing from the subject of excursions,
the part taken by the Society in the organisation
of the reception of our compatriots from America
should be noted. Such excursion parties include
the "Sokol”, the Polish National Alliance, the Roman
Catholic Union, the Polish Veterans of the World
War League excursions to Poland and many others.

Practically all American Poles visiting Po-
land individually cal! on the Society for informa-
tion and assistance, which is always freely given
them.

In order to accentuate the friendship exist-
ing between Poland and America the Society
every year organises demonstrations on American
national holidays, such as Lincoln’s and Washing-
ton’s birthdays on February 12th and 22nd, Me-
morial Day on May 30th. and Independence Day
on July 4th.

Memorial Day, devoted to the memory of
those who fought for liberty, is celebrated with
exceptional solemnity. During the first few years
a solemn requiem mass was celebrated in Warsaw’
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Cathedral, but since 1926, this ceremony has been
performed in the Cemetery of the Defenders of
Lwow, at the tomb of the American aviators of
the Kosciuszko squadron who died in defence of
Poland in 1920. The ceremony is the more moving
in that it takes place in Lwow, which has receiv-
ed the "Virtuti Militari” Cross in recognition of
the bravery of its citizens, who are thus well qua-
lified to appreciate the heroic sacrifice of those
young American aviators who came to the help
of Poland during its invasion by the Bolshevik
hordes. All classes are represented at the ceme-
tery on such occasions, including students, school-
children, and the Army. A delegation from the
Society each year places a wreath on the tomb,
and delivers an address on behalf of the Society.
Of recent years, delegates of the American Legion
have also been present at the ceremony, during
which they decorate the tomb with American flags.
In addition, representatives of the American Army
and Navy (Commander Bainbridge), American mi-
litary attaches, the highest dignitaries of the City
of Lwéw, and many others attend the Memorial
Day service at Lwow.

Independence Day, on July 4th, is usually
celebrated by a demonstration at the City Hall,
a special broadcasting programme of the Polish
radio, concerts rendered by military orchestras,
a concert given by the orchestra of the Warsaw
Philharmonic Hall in the ,Dolina Szwajcarska”,
etc. The Independence Day celebrations of 1926
(Sesquicentennary of American Independence) and
of 1929 (the first national holiday to take place
during President Hoover's tenure of office) were
held on an exceptionally large scale.

41



Apart from celebrating American national
holidays, the Society reacted to every individual
occurrence affecting America. Thus in 1921 an
address was sent to Herbert Hoover, thanking
him for his relief work in Poland, and telegrams
were sent to President Wilson and Hoover con-
gratulating them on the conferring on them of
honorary doctor’s degrees by Warsaw University.
A requiem mass for President Harding was held
in 1923, and a manifestation in honour of Presi-
dent Woodrow Wilson was arranged in the City
Hall in 1924. This was attended by the President
of the Polish Republic, and addresses were made
by representatives of Polish universities, of Pol-
ish youth, of the Government, of the City autho-
rities, etc. etc. In 1924, the Society handed to the
Hon. Hugh Gibson, who was leaving Poland after
a few years’ stay, an address, signed by many
thousands of persons, in recognition of his servi-
ces to both Poland and America. In 1925 a dinn-
er in honour of the departing Minister of the
United States, Prof. Alfred J. Pearson, was given,
at which he was presented with an artistically
executed valedictory letter from the Society and
the Chamber of Commerce. During the same year
a dinner was given in honour of the new Minister,
the Hon. John B. Stetson Jr. In 1927 the Society
arranged a public reception tor the Transatlantic
aviators, Chamberlain and Levine. Special wel-
comes were also arranged for those eminent Ame-
ricans who were guests of the Society, such as
Prof. Emerson, Prof. J. Schoell, and W. Caldwell,
in whose honour a reception was given in 1925.
An official dinner was given in honour of Mr. F.
W. Simonds, publicist and friend of Poland, a re-
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ception was arranged for Prof. Kemmerer's miss-
ion, as well as for Dr. Suzzallo of the Carnegie
Endowment of Peace. Thanks to these methods,
the Society is able with gratification to assert
that it possesses close and cordial relations with
all the more eminent Americans living in Warsaw,
who leave Poland with sincere regret at parting
from their friends of the Society, as, for example,
was expressed by Col. Me. Kenney, for several
years military attache et the American Legation in
Warsaw, in a speech at the farewell dinner given
in his honour by the Society. The Society was
amongst the first to offer its congratulations and
a wedding present to Mrs. Suzette de Marigny
Dewey, daughter of Mr. Charles Dewey, American
financial adviser to the Polish Government and
Vice-President of the Polish-American Chamber
of Commerce and Industry. It prepared a valedic-
tory address for Mr. J. Webb Benton, American
Charge d’affaires in Poland, on his departure, and
for Mme Ruby T. Geupel, who was for many years
in close personal contact with the Society, and
expressed its condolences to the American Minis-
ter, the Hon. J. B. Stetson Jr., on the occasion
of the death of his mother. A farewell dinner was
given to Mr. Walter A Leonard, for many years
Consul-General of the United States in Warsaw,
who had gained the friendship and esteem of the
Polish community for the way in which he handled
his difficult and responsible task.

In its aim of dealing with all matters con-
cerning Polish American relations, the Society paid
special attention to the regulation ot literary rela-
tions; in this domain, much was left to be desired,
as no copyright convention existed between the
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two countries. This convention was signed in 1928,
and contributed greatly to the improvement of
conditions in these matters. The previous condi-
tions were especially unfair to Polish authors,
whose works were printed in Polish-American pa-
pers without the payment of any honorarium what-
soever to the authors concerned. The Society gave
much advice and many suggestions in the matter
of copyright, and sent appropriate questionnaires,
and other printed matter to those interested.

It should here be menioned that the Society
possesses a special section, containing catalogues
of American publishing houses, which allows it to
give valuable information to persons desirous of
acquiring scientific and other books from the Unit-
ed States.

Aquite considerable number of Polish books
have already been translated from Polish into Eng-
lish, and enjoy a wide popularity in America. Of
these translations, we would here mention the fol-
lowing: Krasinski’s Tridion” and "The Undivine
Comedy”, Weysenhoff's, "The Sable and the Girl”,
Reymont’s, "The Promised Land”, Zeromski’s,
LAshes”, etc. The literary studies of Prof. Roman
Dyboski have rendered great service to the Polish
cause, as well as the works of the School of Polo-
nistic Studies of Los Angeles University, under
Prof. Shoell. Quite recently the Warsaw publish-
ing house of M Arct & Co. have issued in Eng-
lish a fairy-tale book by M. Konopnicka, entitled
"The Brownie Scouts”, which has sold very well,
and which constitutes the beginning of a series
of Polish masterpieces to be printed in Eaglish.
The House of Arct has also published a series of
Polish translations of popular American authors.
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In its desire more closely to acquaint the
cultured American public with Polish art, the So-
ciety initiated and organised an exhibition of
Polish black-and-white work at the Print Club in
Philadelphia, which was held in October 1929, and
which achieved a great artistic and financial suc-
cess. According to local critics, Polish art has at-
tained a very high level, possessing a specific
charm and being in no way inferior to the best
work in this domain of any other country. The
American public materially endorsed the views of
these critics, buying practically all the exhibits.
The Society for the Popularisation of Polish Art
Abroad, to which the technical side of the exhibi-
tion was entrusted, realised a considerable sum
of money from the sale of the exhibits.

In speaking of the cultural rapprochement
between Poland and the United States it will not
be out of place to mention the summer art courses
arranged in 1929 for Americans at Zakopane. These
courses, which enjoyed the support of the Society
were attended by about twenty persons, chiefly
from the staffs of Academies of Applied Art in
America, who, under the guidance of the Polish
artist, Mme. Werten, studied Polish folklore in its
natural surroundings, also visiting Cracow and the
Polish National Exhibition at Poznan. These cour-
ses were so successful, and evoked so great an
enthusiasm for Polish art amongst those attending
them, that the management of the courses has
decided to repeat them in 1930.

The Society pays special attention to the
appropriate representation of Poland at all con-
gresses in America the subject of which is of in-
terest to Poland. The Society gave its support to
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all efforts made to secure this end, and, as a result,
Polish delegates were present at a large number
of congresses, both scientific and others, which
took place in America. It should be mentioned that
delegates of the Ministry of Education took part
in the following scientific congresses in America,
in 1926, the International Botanical Congress, fhe
International Congress of Pure and Applied Chemis-
try at Washington, the VI. International Philosophic
Congress at Cambridge; in 1927, the International
Congress of Soil Science; in 1928, the International
Congress of Entomologists a Ithaca; and in 1929,
the XIll. International Philosophic Congress at
Boston, and the International Congress of Psycho-
logists at New Haven.

The Society acts, in so far as concerns
internal organisation, in the closest possible co-
operation with the Polish-American Chamber of
Commerce and Industry, benefiting from the ser-
vices of the office personnel of the latter and
using the same premisses. In consequence, both
institutions are enabled to deal with the entire
range of Polish-American relations, since the Cham-
ber deals with economic, financial, and commer-
cial affairs, and the Society with cultural and
artistic.

The Society is governed by a Board of
Directors, elected every three years, one-third of
the members of which are changed every vyear.
The Board elects the officers of the Society, and
an Executive Committee. The Presidents of the
Polish-American Society during the period 1919—
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1929 were: Leopold Baron Kronenberg (1919—1920),
Anthony Wieniawski  (1921—1923) and Casimir
Prince Lubomirski (1924—1929). Ignatius Paderew-
ski is an honorary President of the Society, whilst
Messrs. Hugh Gibson, Herbert Hoover, Rupert
Hughes, and Albert Tragmpczynski are honorary
members.

The first Board of Directors of the Society
consisted of the following persons: President—Ant
hony Wieniawski; Vice-Presidents: Leopold Kot-
nowski and Frank Morse; members of the board:
Simon Aszkenazy, Hipolit Gliwic, George Howard,
Bronislas Krasucki, Alexander Leszczynski, Casimir
Prince Lubomirski, Dr. L. van Norman, Admiral
Porebski, Roman Poznanski, Matthew Rogowski,
George Sosnowski, Stephen Szumanski.

The Board during 1929 consisted of the fol-
lowing: President Casimir Prince Lubomirski; Vice-
Presidents: Leopold Kotnowski, Stanislas Arct and
Mme. Helen Bisping; members of the Board: Adam
Count Zamoyski, Alexander Leszczynski, Stanislas
Lubienski, Helen Baroness Lesser, Mme. Mary Brun,
Casimir Porebski, Constantine Hejmowski, Anthony
Wieniawski, Edith J. S. Sztolcman, Ruby T. Geu-
pel, Richard Ordynski, Mieczyslas Szymarnski, Jo-
seph Wagner, John Zagleniczny, Stanislas Pawli-
kowski, Anthony Roman, Thaddeus Jentys, Henry
Sztolcman. The Auditing Committee during 1929
was composed of Messrs. Theodosius Nosowicz,
Stanislas Ostrowski, Adolph Suligowski, Edmund
Trepka and Cels Fabiani.

In concluding this brief report of the acti-
vities of the Society during the years 1919—1929,
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in connection with Polish American relations in
general, we would desire to emphasise the fact
that these years were distinguished by very many
manifestations of the genuine amity joining the Polish
and American nations. These manifestations, and
theircomprehension in the United States testify to
the fact that the ten years of activity of the Polish-
American Society have yielded the desired result,
in the form of the fraternal sentiment felt by both
nations, and of a mutual respect for the achieve-
ments in the realm of civilisation and culture of
the two countries, animated by the same ideals of
progress and of democracy.
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